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T F a m a w a  d, 5  ¥Vkć^mVz.

T&k zw&ni namiestnicy, jak  m e t . ory }. i .zci?iiw iij a sio po naszvm  
horyzoncie, a. każdy  z nich co raz różnych używa środków, na uja
rzmienie lub ogłupienie narodu; choć te środki i środcczki oddawna 
zużyte, dobrze nam znane, tylko uśmiech politowania wywołać mogą* 
Od paru dni mamy p. Lamberta, byłego koniuszego, k tóry  ze s ta j
ni w  Petersburgu zrobił skok na zamek Warszawski Widać, że to 
człowiek nazbyt postępow y i liberalny, gdyż rozpoczął swe obo- 
w iązki od zbratania  się z narodem, postro iw szyT we Iraki i spro
wadziwszy na pokoje obywateli, j a k  niemniej zaprosiwszy

uu wl uu puszczenia w n iepa
mięć wszystkich dokonanych nad nami mordów i gwałtów!!!..,. (joź 
więcej o tem powiedzieć?

(Art nad.) ILe każdemu wiadomo, czego się moskale najbar
dziej boją, cnoc to rzecz bardzo jasna. Nie naszej siły materyalnej, 
gdyż wierzą w  swoją, ale siły ducha, naszego, k tóra  ich ogłupia ido  
rozpaczy przyprowadza, bo tego ani zrozumieć, ani pochwycić, ani 
zwyciężyć nie są w stanie. W tę to silę zbroić się nam potrzeba, 
&by nas nie złamali. Gdybyśmy sio na nich teraz porwali, radzi by
liby sCpoecznie, bo czują, żeby nas pokonali Na tem rozum, żeby 
tego  meddpuśęić. Europa cala dziwi się więcej dzisjejszemu nasze
mu postępowaniu, niżeli kiedykolwiek męztwu naszemu, bo rnęz- 
tw o ducha je s t  niezwyciężone, i powinniśmy pozostać takimi, iaki-

« >
jed n a k  uobizi* rur o winien jej służyć, aby nie słuchał moskiew
skich prow o i^aioró w , e z o r g a. n i z o w a ł  s ię ,  ś c i s k a ł  w k  u p k i, 
p r  R c o w a ł, k  s ẑ t a 1 o i. i s w ą m ł o d z i e ż ,  n i e  u p a d a ł  n a  d u 
c h a .  i cie?. p h ’w i e  c z e k a ł .  Tym tylko sposobem doczekamy 
^pory epOi5;/uacj, aiyy L  a ram i Ojczyznę naszą podźwignąć i wyzwolić.

(A u , nad.)  ̂ k w e s t a  wy noro w do rad  gubernialnych, p o w ia to-  
m y cn * ^ccj5kicu, p-irusza obecnie umysły: czy odrzucić to nie
szczere i uiudn  ̂ uat:p>sv czy też je  przyjąć, jako  grun t adm ini
stracyjny, na kzoicym cnota obywateli może co unia stawać do w al-  

z  nadużyciami naje. , u ni czego rządu? Ludzie dobrej woli, p ragną*  
£V pon.i) siiiobci Kraju, radzą zająć się wyborami i w ręce zacnych 
ybyw aten  złożyć mandaty. Ciężki • zadanie wybranych, ale dla mi
łości Ojczyzny do każdej*oliary powinniśmy być 

—  O uroczystości 12 Sierpnia nie mówiliśmy
gotowi.

jako o rze-

■r 1 1 \ r   /  v ^ U i C i  l Wie-
*? i ag? ®  g srał rolę i że liczba poległych i rannych do 

300. dochodzi, pomiędzy htóremi podobno braci izraelitów Wę? 
e$ensk% krwią, uaio świadectwo inUości dla kratu.
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